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NAZAJUTRZ

Losy mieszkancéw Warszawy po 1 sierpnia 1944

THE DAY AFTER

Lives of the citizens of Warsaw after August 1, 1944

.KAZDEGO MIESZKANCA NALEZY ZABIC, NIE WOLNO BRAC
ZADNYCH JENCOW. WARSZAWA MA BYC ZROWNANA Z ZIEMIA
I W TEN SPOSOB MA BYC STWORZONY ZASTRASZAJACY PRZYKLAD
DLA CALEJ EUROPY".

HEINRICH HIMMLER, SIERPIEN 1944

.EVERY CITIZEN IS TO BE KILLED. NO PRISONERS ARE TO BE
TAKEN. WARSAW HAS TO BE PACIFIED, THAT IS, RAISED TO THE GRO-
UND. LET IT BE A HORRIFYING EXAMPLE FOR THE WHOLE EUROPE".

HEINRICH HIMMLER, AUGUST 1944
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owstanie Warszawskie bezspornie nalezy do najwazniejszych wyda-

rzerr w najnowszych dziejach Polski. Wydawatoby sie wiec, ze zbadano

i opisano wyczerpujaco juz wszystkie jego aspekty. Tymczasem losy
mieszkancéw stolicy w trakcie i po upadku Powstania, zwtaszcza ludnosci cywil-
nej, ktéra zmuszona byta opusci¢ miasto - to temat, ktéry wciaz jeszcze czeka na
kompleksowe opracowanie. Dwie bardzo wazne publikacje, przygotowane przez
Archiwum Panstwowe m.st. Warszawy, Muzeum Historyczne m.st. Warszawy
i Instytut Historii PAN: Ludnos¢ cywilna w Powstaniu Warszawskim i Exodus Warsza-
wy — ludzie i miasto po Powstaniu 1944 z pewnoscig nie wyczerpuja tego tematu.
Opracowanie i ocena wszystkich aspektéw powstarnczego zrywu Warszawy wciaz
pozostaje problemem niezwykle ztozonym.

Fundacja ,Polsko-Niemieckie Pojednanie” miata swéj skromny przyczynek do
pogtebiania i popularyzowania wiedzy dotyczacej Powstania Warszawskiego,
gdy w roku 2007 wspoétorganizowata miedzynarodowa konferencje Prawda - Pa-
mie¢ — Odpowiedzialnos¢. Powstanie Warszawskie w kontekscie stosunkéw polsko-
niemieckich.

Powstanie jest tym wydarzeniem, do ktérego chcemy i musimy powra-
ca¢. W ciggu 16 lat naszej dziatalnosci zgromadzilismy cenny zbiér orygi-
nalnych dokumentéw, zdje¢, listdw, spisanych wspomnier i innych pamia-
tek, ktére przez ponad 60 lat przechowywali sami poszkodowani lub ich
spadkobiercy. ZetkneliSmy sie tu z tysigcami ludzkich loséw - loséw warsza-
wian, uczestnikéw powstania i cywilédw - uwiecznionych w dokumentach,
na zdjeciach, w listach i w spisanych wspomnieniach. Jest to materiat histo-

r';"“he Warsaw Uprising undoubtedly deserves to be called one of the most
4 important events in Polish Modern history. Therefore, one could think
that all of its aspects have already been examined and described. How-
ever, the fates of the capital city’s inhabitants, and especially of the civilian popu-
lation who was forced to leave the city during and after the uprising, still remain
to be investigated and elaborated on. Two most important publications that deal
with this issue are Civilian population in the Warsaw Uprising and Exodus of the
Warsaw Population: the People and the City After the 1944 Uprising, both created by
the State Archive of the Capital City of Warsaw, the Historical Museum of Warsaw,
the Historical Institute of the Polish Academy of Science, but they do not exhaust
the topic. It is still difficult to analyze and assess all aspects of this military action,
as the nature of the issue is really complex.

The Foundation “Polish-German Reconciliation” contributed to deepening and
popularization of knowledge about the Warsaw Uprising. In 2007, the Foundation
co-organized the international conference Remembrance — Truth — Responsibility.
The Warsaw Uprising in the context of Polish-German relations. The Warsaw Uprising
is an event we want to and have to look back to.

During 16 years of our activity we have gathered a precious collection of
original documents, photographs, letters, memoires and other relics from the
past that used to belong to either the insurgents or their relatives. We have come
across millions of human stories: fates of Varsovians, the insurgents and civilians
that were immortalized in all those documents. These sources tell us a lot about
how the W-hour changed the lives of thousands of people, the impact the Up-



ryczny, ktoéry dotyczy przede wszystkim tego, co spotkato powstancow
i cywilnych mieszkaricow Warszawy po godzinie ,W”, w trakcie, a przede wszyst-
kim po upadku Powstania, tego jak dokonano zagtady milionowego miasta
i tego, co nastapito nazajutrz.

Rok 1944 przynidst catkowita zagtade Warszawy, Smier¢ 150 - 200 tys. cywi-
li i ponad 16 tys. powstancéw oraz przymusowe wypedzenie kilkuset tysiecy
mieszkancow stolicy. Odbudowa miasta byta ogromnym wysitkiem dla catego
spoteczenstwa i zajeta kilka dziesiecioleci. Latami trwato poszukiwanie najbliz-
szych, cztonkéw rodzin zaginionych w Powstaniu lub rozdzielonych w obozie
w Pruszkowie. Wielu warszawian przezyto tragizm ekshumacji masowych gro-
boéw i rozpoznawania swoich bliskich wéréd ciat zmartych. Losu tysiecy miesz-
kancoéw nigdy nie udato sie ustali¢.

Pomyst zorganizowania wystawy ukazujacej dramatyczne losy mieszkan-
cow Warszawy po upadku Powstania spotkat sie z zainteresowaniem i przy-
chylnym przyjeciem wielu instytucji i organizacji spotecznych. W imieniu
Fundacji ,Polsko-Niemieckie Pojednanie” chciatbym wyrazi¢ wdziecznos¢
za wkiad i wsparcie, jakiego udzielito nam Biuro Kultury Urzedu m.st. Warszawy
oraz serdeczne podziekowac wszystkim naszym partnerom, ktérzy przyczynili
sie do powstania tej wystawy.

Cieszymy sie i czujemy zaszczyceni tym, ze mozemy w jakims stopniu przy-
czyni¢ sie do upamietnienia loséw cywilnych mieszkarncédw Warszawy, wymor-
dowanych podczas samego Powstania, wypedzonych z miasta, wywiezionych
do obozéw koncentracyjnych i na roboty przymusowe, pomordowanych i osie-
roconych warszawskich dzieci oraz tych, ktérzy stracili swoich najblizszych, swéj
dom i dorobek catego zycia. To przeciez wtasnie ludnos¢ Warszawy, o czym pi-
sze Brytyjka Joanna K. M. Hanson w ksiazce Nadludzkiej poddani prébie. Ludnos¢
cywilna Warszawy w powstaniu 1944 r., byta jednym z najwiekszych bohateréw
Powstania, a zarazem najwiekszg jego ofiara.

Wystawa ,Nazajutrz” chcemy po latach odda¢ hotd tym ludziom, wspomina-
jaci przyblizajac ich tragiczne losy.

rising had on both the insurgents and the civilians, how the plans of the city
destruction were carried out and what happened “the day after”.

The year 1944 meant for Varsovians a total devastation of the capital, death
of 150,000 - 200,000 civilians and of over 16,000 insurgents, as well as forced de-
portations of hundreds of thousands of Varsovians to other regions controlled
by the Germans. A lot of time and effort were put into rebuilding the city. Often
it took many years to search for family members lost in the Uprising or separated
in the Pruszkdw camp. Many Warsaw inhabitants experienced the tragedy of
mass grave exhumations and identification of their relatives. The fate of thou-
sands of people still remains unknown.

The idea to present an exhibition showing Varsovians’ dramatic fates after
the downfall of the Warsaw Uprising was positively welcomed by many institu-
tions and NGOs. On behalf of the Foundation “Polish-German Reconciliation”
we would like to express our gratitude to the Culture Department of the of the
Warsaw City Office (Biuro Kultury Urzedu m.st. Warszawy) and to all other part-
ners who contributed to this project.

We feel both deeply satisfied and honoured that our effort will serve the
purpose of commemorating the tragedy of civilians — murdered in the Uprising,
banished from the city, transported to concentration and forced labour camps,
of orphaned children and of all those who lost their families, houses and the
wealth gathered throughout their whole lives. In fact, these were the civilians
who, as can be read in the book by Joanna K.M. Hanson The Civilian Population
and the Warsaw Uprising of 1944, were both the greatest heroes and the victims
of the Uprising.

Itis through the exhibition “The Day After” that, after so many years, we want
to pay our tribute to these people, remembering their tragic fate and making it
vivid.

Chairman of the Board of the Foundation ,Polish-German Reconciliation”
Przewodniczacy Zarzadu Fundacji,Polsko-Niemieckie Pojednanie”

Dariusz Pawtos



“ W ¥ szeicdziesiat piec lat od chwili wybuchu Powstania Warszawskiego istnieje
jego mniej znany obszar, rzadziej wspominany w trakcie oficjalnych uroczy-
stosci, pozostajacy w cieniu heroicznego bohaterstwa powstancéw - zotnie-

rzy Armii Krajowej, lecz z pewnoscia obszar ,gesciej zaludniony”, bardziej rozlegty

w sensie pojedynczych zapiséw w zbiorowej pamieci. Wypetniaja go indywidualne

losy tysiecy mieszkancow stolicy, bezbronnych i niewinnych ofiar egzekucji, gwat-

téw, rabunkdéw, pozarédw i bombardowan, sktadajace sie na historie przeznaczonego
na zagtade miasta. To wiezniowie ,Zieleniaka”, Pruszkowa, ofiary wygnania, obozéw
koncentracyjnych, obozéw pracy. To zwykli ludzie — bezimienni bohaterowie matych
spotecznosci: podworek, ulic, zautkéw — wielcy bohaterowie miasta i catego narodu.
Im poswiecona jest ta wystawa.

ixty five years after the outbreak of the Warsaw Uprising, its unique sphere
A still remains, populated by individual memories within the collective one.
*" Less known to the public, only rarely mentioned at official ceremonies, it is
overshadowed by the heroism of the Warsaw Uprising participants — soldiers of the
Home Army. It is filled with the fates of thousands of individuals: defenceless and in-
nocent victims of executions, rapes, robberies, bombardments and fires, all coming
together as the history of a doomed city. Prisoners of “Zieleniak”, Pruszkéw, victims
of banishment, concentration camps, labour camps. These were ordinary people —
anonymous heroes of small communities: of backyards, streets, alleys — great heroes
of the city and of the whole nation, heroes of moment and of chance. We dedicate
this exhibition in memory of them.



Jency niemieccy ze zdobytej PAST-y stojacy z podniesionymi rekami na podworzu
kamienicy przy ul. Zielnej, 20 sierpnia 1944, fot. Eugeniusz Lokajski

German prisoners leaving the building of the Polish Telephone Joint-stock Company
with their hands up, Zielna Street, August 20, 1944 (Photo: Eugeniusz Lokajski

Powstancy z batalionu "Sokot” przy obstudze wiasnorecznie wykonanej
wyrzutni butelek, 27 sierpnia 1944, fot. Joachim Joachimczyk

Insurgents from the "Sokot” Battalion at their self-made bottle launch pad
(with Molotov's cocktails) August 27, 1944 (Photo: Joachim Joachimczyk|

Wybuch Powstania, Postawa ludnosci
cywilne]. Poczgtek tragedii

Na terenach wyzwalanych przez wojska powstaricze zakwitata wolna Polska.
Ludno$¢ wywieszata biato-czerwone flagi, z gto$nikéw nadawano patriotyczne
piesni. Organizowano sie samorzutnie i z wykorzystaniem struktur podziemnych,
dajac wspaniaty przykfad obywatelskiej dojrzatosci. Powstawaty komitety domowe,
kuchnie spoteczne, oddziaty do walki z pozarami i do poszukiwania oséb zasypa-
nych w gruzach. Prowadzono rozdawnictwo zywnosci, otaczano opiekg rannych,
dzieci i starcéw, pozbawionych dachu nad gtowa. Drukowano prase codzienna,
dziatato wolne radio ,Btyskawica” i Harcerska Poczta. Przez pewien okres funkcjo-
nowata znajdujaca sie w polskich rekach sie¢ telefoniczna, wodociagi, elektrownia.
Na skrawkach wolnej Polski odbywaty sie nawet mecze sportowe, koncerty, przed-
stawienia teatralne, pokazywano filmy.

Niestety, wybuch Powstania, oprécz towarzyszacej pierwszym sukcesom wojsk

powstanczych euforii, przynidst takze krwawa zapowiedz dalszego dramatycznego

Grupa zotnierzy i ludnosci cywilnej na gruzach zbombardowanej kamienicy przy
ul. Wilczej 32. Widok od strony podworza, wrzesien 1944, fot. Wiestaw Chrzanowski

A group of soldiers and civilians examining a ruined tenement house, 32 Wilcza Street.
Aview from the yard, September 1944 (Photo: Wiestaw Chrzanowski)



Outbreak of the Uprising, Civilians'
attitude. Beginning of a tragedy

On the territories liberated by partisan troops independent Poland flourished.
People hung white-red flags and played patriotic songs. Ordinary citizens organized
some activities on their own. Also the underground structures were involved, in this
way giving a perfect example of maturity of their citizenship. Private associations,
social kitchens, fire-fighting units or specialized groups looking for people under
rubble were called into action. Food was distributed; elderly people, children in need
and wounded victims were taken good care of. Daily press was printed, also inde-
pendent “Btyskawica” radio and the Scouts Post were operational. For some time,
telephone network, waterworks and electricity, controlled by the Poles were also
working. On the liberated territories, various cultural events, such as sport activities,
concerts, theatre plays or movie screenings took place.

As aresult of initial partisans’ successes, the outbreak of the Uprising brought eu-
phoria among Varsovians. Unfortunately, at the same time, it was a bloody herald of

L

Stanowisko tgcznosci miedzy placowkami w plutonie 569 z 2 Harcerskiej Baterii Artylerii
Przeciwlotniczej "Zbik" na ul. Chmielnej, 27 sierpnia 1944, fot. Joachim Joachimczyk

Liaison post between outposts of 569" Platoon of the 2™ Scouts Air Raid Artillery "Zbik”
in Chmielna Street, August 27, 1944 (Photo: Joachim Joachimczyk)
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Kobiety z dzieckiem ukrywajace sie w piwnicy, 19 sierpnia 1944,
fot. Joachim Joachimczyk

Women with a child, hiding in a cellar, August 19, 1944
(Photo: Joachim Joachimczyk)
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Ludnos¢ cywilna noszgca wode ul. Wspolng pomiedzy ul. Kruczg a pl. Trzech

Krzyzy. Widok w kierunku pl. Trzech Krzyzy. W tle widoczny zbombardowany
kosciot sw. Aleksandra, wrzesier 1944, fot. Marian Grabski

Civilians carrying water, Wspolna Street, between Krucza Street and Trzy Krzyze
Square. The bombed St. Alexander’s Church visible in the background,
September 1944 (Photo: Marian Grabski)

losu stolicy i jej mieszkaricdw. Do 6smego sierpnia w masowych mordach, dokony-
wanych przez niemieckie sity policyjne oraz podporzadkowane im cudzoziemskie
oddziaty pomocnicze, zgineto na Woli i Ochocie ok. 40 — 45 tys. cywili. Nie oszcze-
dzono chorych z wolskich szpitali, dzieci z sierocincéw, kobiet, sidstr zakonnych.
Zadawanej $Smierci towarzyszyty gwatty i grabiez. Zwtoki pomordowanych palono

na stosach lub pozostawiano wiasnemu losowi...

Napetnianie przez ludnosc¢
cywilng workow z piaskiem na
ulicy Moniuszki przy Marszat-
kowskiej, 2 dekada sierpnia
1944, fot. Eugeniusz Lokajski

Civilians preparing bags with
sand in Moniuszko Street, close
to Marszatkowska Street, 2"
decade of August 1944
(Photo: Eugeniusz Lokajski)

Wygnanie, Obbdz w Pruszkowie
oraz inne obozy przesiedlericze

Pigtego sierpnia rozpoczeto sie uderzenie strony niemieckiej. Od tego dnia
mozemy tez méwi¢ o poczatku przymusowej ,ewakuacji” cywilnej ludnosci.
Jej symbolem stat sie obdz przejsciowy w Pruszkowie — Durchgangslager 121.
Przeszta przezen wiekszos¢ opuszczajacych stolice wygnancéw.

Nie przypadkowo obéz przejsciowy zorganizowano wtasnie tam. Sprzy-
jato temu potozenie blisko Warszawy, z dogodnym potaczeniem kolejowym,
a takze odpowiednio duza przestrzen przemystowa, ktérag mozna byto zaadop-
towac na potrzeby obozu. Wykorzystano opuszczone hale kolejowych warsz-
tatow naprawczych. Administracja obozu sprawowana poczatkowo przez SS,
11 sierpnia przeszta w rece Wehrmachtu. Faktyczna wtadza zwierzchnia nalezata
jednak do Gestapo, ktére przeprowadzato ,badania” i egzekucje oséb podejrza-
nych o udziat w Powstaniu.

Mieszkancy, ktérzy przezyli bezposrednie dziatania wojenne, podlegali sys-
tematycznemu przymusowemu usunieciu z zajmowanych przez Niemcéw frag-
mentéw miasta. Czesto odbywato sie to w takim pospiechu, ze mieszkancy nie byli
w stanie zabra¢ nawet najpotrzebniejszych rzeczy. Powszechng procedura byto
mordowanie ludzi chorych, starych i rannych. Zabijano réwniez opornych lub



the city’s and the citizens’ dramatic future fate. On August 8, 40,000 — 45,000 civil-
ians had lost their lives in Wola and Ochota districts, in mass murders carried out by
German police force and by subordinated foreign ancillary units. Even patients of
Wola hospitals, women, children, orphans, elders, lay-sisters were not spared. Also,
defenceless civilians were ruthlessly murdered. Rape and plunder happened on
a daily basis. Corps were either burnt at stakes or left aside...

Kuchnia polowa - przygoto-
wywanie zupy na podworzu
kamienicy, 22 sierpnia 1944,
fot. Joachim Joachimczyk

Afield kitchen - cooking a soup
in ayard, August 22, 1944
(Photo: Joachim Joachimczyk|

Exile. The camp in Pruszkéw
and other transition camps

On August 5, the German attack was initiated. On this day, compulsory evacua-
tion of Warsaw’s civilian population started. The transition camp in Pruszkdw, in official
German nomenclature called Durchgangslager 121 became a symbol of this process.
Most of the outcasts leaving the capital city, went through this camp.

The place for the camp was not chosen randomly. Its location was very conven-
ient — several kilometers south-west from Warsaw, with a favourable train connection.
Moreover, in Pruszkdéw, there was adequate industrial space with empty halls of former
train repair shops which could be used partially as barracks. Initially, the camp was be-
ing administered by the SS. After August 11, it was officially the Wehrmacht that man-
aged the camp, which in practice consisted only to protect the camp and look after it.
The factual control was exercised by the Gestapo which “examined” the prisoners and
carried out executions.

The Varsovians, who survived the warfare and did not lose their lives in the ruins
nor were murdered in mass executions, were subjected to forced deportation from the
districts of Warsaw which fell under German control. Often, these deportation actions
were organized in such a hurry that the civilians were not able to take even the most
necessary items with them. It was a common procedure that elderly, ill or wounded

Cywile przechodzacy przez barykade przegradzajgcg Piwng na wysokosci kosciota
Sw. Marcina, sierpien 1944, fot. Jerzy Chojnacki

Civilians going through a barricade in Piwna Street, close to St. Martin's Church,
August 1944, (Photo: Jerzy Chojnacki)
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Ludnos¢ cywilna po wyjsciu z piwnic na ul. Marszatkowskiej rog Pieknej (Piusa XI),
po kapitulagji. Zbombardowane kamienice przy Marszatkowskiej 52a i 52, poczatek
pazdziernika 1944, fot. Edward Wojciechowski

Civilians who left the cellars, crossroads of Marszatkowska and Pigkna (Pius X) Streets
after the capitulation. Bombed tenement houses at 52a and 52 Marszatkowska Street,
early October 1944 (Photo: Edward Wojciechowski)

y o=
Przystanek w drodze do Pruszkowa przed kosciotlem sw. Wojciecha przy
ul. Wolskiej, pazdziernik 1944, autor nieznany

A stop on the way to the transition camp in Pruszkow, in front of St. Adalbert's Church,

Wolska Street, October 1944 (Photo: author unknown)

osoby podejrzane o udziat w Powstaniu. Wiele kobiet i dziewczat padto ofiarg bru-
talnych gwattéw. Kolejnym statym elementem byto ograbianie wysiedlanych z rze-
czy, ktére przedstawiaty jakakolwiek warto$¢. Opuszczone budynki i mieszkania
byty pladrowane. Dzieta zniszczenia dopetniat ogien.

Wypedzani trafiali do tzw. punktéw zbornych i mniejszych obozéw przesie-
dleficzych. Pierwszym punktem zbornym byt kosciot Sw. Stanistawa przy parafii
Sw. Wojciecha na Woli, obozem za$ , Zieleniak” - targowisko u zbiegu ulic Gréjeckiej
i Opaczewskiej na Ochocie. Wréd innych punktéw zbornych wymieni¢ mozna m in.:
na Ochocie - tereny nieczynnego wéwczas tartaku-stolarni przy al. Krakowskiej, Fort
Wolski na Jelonkach, wyscigi konne na Stuzewcu, koszary SS (tzw. ,Stauferkaserne”)
i koszary jednostki przeciwlotniczej (tzw. ,Flakkaserne”) przy ul. Rakowieckiej, dawne
koszary polskie przy ul. 11 Listopada, Moczydio miedzy Natolinem a Pyrami, fort So-
kolnickiego na Zoliborzu. Tutaj odbywaty sie dalsze rewizje i grabiez mienia. Oprécz
przymusowych wysiedlencéw do obozéw przejsciowych trafity takze osoby ujete
w tapankach przeprowadzanych w podwarszawskich miejscowosciach lub wezwa-
ne przez wiadze okupacyjne do stawienia sie na roboty przymusowe. W ten sposéb
w obozie pruszkowskim znalezli sie mieszkaricy tomianek, Mfocin, Bemowa, Jelonek,
Wioch, Ursusa, Piastowa i prawego brzegu Wisty: warszawskiej Starej Pragi, Saskiej
Kepy, Grochowa, Goctawia oraz Anina, Wawra, Zielonki, Kobytki i Rembertowa.

Waznym punktem etapowym w drodze do Pruszkowa byt Dworzec Zachodni,
gdzie formowano transporty kolejowe. Cze$¢ ludnosci musiata jednak pokonac dro-
ge do obozu pieszo. Ucigzliwo$¢ marszu potegowat skwar i brak wody. Wiele oséb
cierpiato z powodu ran i wyczerpania walkami w miescie. Zandarmi strzelali tez do
kazdego, kto prébowat opusci¢ kolumne. Warszawian z praskiej strony przewozono
najczesciej samochodami do Dworca Zachodniego i potem koleja do Pruszkowa, albo
bezposrednio koleja z punktu zbornego na Dworcu Wschodnim.

Przybywajacych do obozu w Pruszkowie kierowano do hal warsztatéw kole-
jowych. Z trzynastu hal dziewie¢ przeznaczono dla warszawskiej ludnosci. Kazda
z nich otoczona byfa drutem kolczastym i pilnowana przez zandarmerie.

Poszczegdlne budynki mogty pomiesci¢ do pieciu tysiecy wieznidéw, cho¢ zda-
rzato sig, ze w halach umieszczano jednoczesnie nawet po 10 tys. oséb. Wnetrza
byty zawalone ztomem i deskami, zalane woda, zanieczyszczone smarami i gnijaca
stoma. Przywiezieni spali bezposrednio na podtodze. Brakowato wody, zywnosci,
sanitariatéw. Sttoczeni ludzie cierpieli z powodu pluskiew i ogromnego zaduchu.
Pojawiaty sie epidemie tyfusu, dyzenterii, biegunki, przypadki $mierci z niedo-
zywienia. W tej sytuacji wiele istnier ludzkich uratowata ofiarnos¢ mieszkancoéw
Pruszkowa i okolicznych wiosek oraz dziatania polskich stuzb sanitarnych.



people were executed on the spot. This also happened to everyone resistant to Nazi
orders or suspected of participating in the Uprising. Robbery of precious items, rapes
of women and girls became a norm. The buildings abandoned by civilians were plun-
dered, often also burnt.

Deported Varsovians were gathered in the so-called collective points and in small-
er transition camps for displaced people, organized by the Germans in Warsaw and
in neighbouring cities and villages. The first collective point was established in Saint
Stanislaus Church of Saint Adalbert Parish and the first transition camp, the so-called
“Zieleniak’; on a market square on intersection of Gréjecka and Opaczewska Streets
(Ochota district). Other collective points followed, among them: in Ochota district - on
premises of a former sawmill at Krakowska Avenue, in the Wolski fort in Jelonki district,
on Stuzewiec horse racetracks, in Nazi barracks - the so-called “Stauferkaserne” and
“Flakkaserne” at Rakowiecka Street, in former Polish barracks at 11 Listopada Street, in
Moczydto district (between Natolin and Pyry), in Sokolnickiego fort in Zoliborz district,
etc. Revisions and robberies were further carried out in collective points. Apart from
the displaced people, also people from cities and villages around Warsaw, caught in
street raids, as well as those called-up for forced labour in Germany were imprisoned
in these sorts of camps. In this way, in Pruszkéw camp one could find residents of
tomianki, Mtociny, Jelonki, Wtochy, Ursus, Piastéw, along with those living on the right
bank of the Vistula river, from Stara Praga, Saska Kepa, Grochéw, Goctaw, Anin, Wawer,
Zielonka, Kobytka and Rembertéw.

The Zachodni Railway Station, where railway transports were formed, was an im-
portant stop on the way to Pruszkédw. However, some of the prisoners had to cover this
distance to the camp on foot. It was especially difficult for children and elderly people.
They suffered from thirst and heat, especially those wearing coats and fur coats which
only intensified the thirst. The guards would execute every person that left the column,
was exhausted or too slow. Varsovians from the right side of the city were transported
in cars to the Zachodni Railway Station and later, in carriages to Pruszkéw or, in car-
riages directly from the Wschodni Railway Station.

Newly-arrived prisoners were directed to the halls of the former train repair shops.
Out of thirteen halls, nine were reserved for the population of Warsaw. Every hall was
encircled by barbed wire and guarded gendarmerie. Particular buildings had enough
room for up to 5,000 prisoners, yet, it happened that in one hall there were 10,000
people. Interiors were wet cluttered with scrap, pieces of planks, contaminated with
lubricant and rotten straw. The prisoners slept on the floor. First primitive bathrooms
were organized not earlier than mid-August. Further problems were water short-
ages, bedbug plagues and stuffy air. Hygiene conditions and littering were getting

Powstancy regulujgcy ruch ludnosci cywilnej w czasie ewakuacji w dniach 7-10 wrzesnia
1944 r. przed barykada u wylotu ul. Sniadeckich na ul. Marszatkowska.

W tle widoczna zabudowa ul. Marszatkowskiej pomiedzy ul. Koszykowa i Piusa XI,
wirzesien 1944, fot. Marian Grabski

Insurgents regulating street traffic during evacuation (September 7/10, 1944) nearby
the barricade at the crossroads of Sniadeccy Street and Marszatkowska Street.

In the background, buildings in Marszatkowska Street between Krucza and Piekna
(Pius Xl) Streets, September 1944 (Photo: Marian Grabski)

Civilians on their way to Pruszkow, October 1944 (Photo: author unknown)
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Dulag 121, oboz przejsciowy w Pruszkowie - jedna z hal, 17 wrzesnia 1944, fot. Paul \Vyss

Dulag 121: the transition camp in Pruszkow; one of the halls, September 17, 1944
(Photo: Paul Vyss)
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Dulag 121, oboz przejsciowy w Pruszkowie - przygotowywanie positkow,
17 wrzesnia 1944, fot. Paul Vyss

Dulag 121: the transition camp in Pruszkow; preparing a meal, September 17, 1944
(Photo: Paul Vyss)

Pierwsze transporty dotarty do obozu noca z széstego na siédmego sierpnia.
Od tej pory trwaty one nieprzerwanie, ulegajac nasileniu w zaleznosci od sytuacji
w objetej walkami stolicy i utraty powstanczego terytorium. Zdarzaty sie dni, ze
obdz przyjmowat kilkanascie transportéw w ciggu jednego dnia (do 14 tys. oséb).
Przecietny stan obozu wynosit ok. 50 tys. uwiezionych, z kulminacja na poczatku
wrzesnia, po upadku Staréwki, i w pazdzierniku, po kapitulacji oddziatéw powstan-
czych. Czas pobytu w obozie wahat sie od doby do kilku dni.

W celu odciagzenia dulagu pruszkowskiego i usprawnienia ewakuacji zorgani-
zowano z czasem szereg mniejszych obozéw przejsciowych i punktéw zbornych.
Powstaty one min. w Ursusie, Wiochach, Piastowie, Grodzisku Mazowieckim, to-
miankach, Ozarowie Mazowieckim (dwa oddzielne obozy - dla cywili i powstan-
cdw po upadku Powstania), a dla ludnosci z Pragi i sasiadujacych z nig miejscowosci
w Pomiechdéwku i Zakroczymiu.

Selekcja oséb przywozonych i przypedzanych z Warszawy zajmowali sie pra-
cownicy Arbeitsamtu i zandarmerii, gtos decydujacy w wielu przypadkach miato
Gestapo. Zdrowych i mtodych ludzi, domniemanych powstancéw, kierowano na
roboty przymusowe w gtab Rzeszy lub zsytano do obozéw koncentracyjnych. For-
malnie za niezdolnych do pracy w Niemczech uznawano min. matki z dzie¢mi do
lat 15, kobiety w widocznej cigzy, kobiety powyzej 50 lat, mezczyzn, ktérzy ukon-
czyli 60 lat (pdzniej granice wieku obnizono do 50 lat). Osoby spetniajace te kryteria
z zatozenia miaty pozosta¢ w GG. W praktyce Niemcy nie respektowali tych ustalen
i wiele dzieci oraz starszych warszawian znalazto sie nie w GG, a w obozach pracy
i obozach koncentracyjnych.

Dzieki dziatalnosci personelu medycznego, Rady Gtéwnej Opiekuriczej (RGO),
kolejarzy i wielu innych 0séb, zajmujacych sie aprowizacja obozu, udato sie wypro-
wadzi¢ i zwolni¢ wielu uwiezionych. Niektdre zrédta mdwia nawet o 100 tys., choc
szacunki te wydaja sie by¢ znacznie przesadzone.

W ograniczonej skali ob6z funkcjonowat jeszcze do 18 stycznia 1945 r. Umiesz-
czano w nim osoby wytapywane w ruinach miasta i ofiary fapanek w podwarszaw-
skich miejscowosciach.

Dulag 121 nie miescit sie w kategoriach zwyktego obozu przejsciowego — durch-
gangslagru. Byt tez obozem o charakterze obozu rozdzielczego i obozu dla interno-
wanych jednoczesnie; filtracyjnego”, gdybysmy chcieli uzy¢ wspétczesnego jezyka.
Dane szacunkowe, co do liczby oséb wigzionych czasowo w Pruszkowie, pozostaja
rozbiezne, wahajac sie miedzy 330 - 350 tys. (akta kolejowe i raport gubernatora
Warszawy Fischera), a 650 tys. wg RGO, z dodatkowymi 50 tys., ktére przeszty przez
inne obozy. Najczesciej jednak przytacza sie liczbe 520 — 550 tys. Z niej ok. 350 tys.



worse, even though attempts were made to clean the halls. Prisoners suffered from
typhus, dysentery, diarrhoea and malnutrition. Without the help of the inhabitants of
Pruszkow and the Polish medical service, the number of casualties would have been
even greater.

First transports of deported Varsovians arrived on the night of August 6-7. From
that point on, every day new people were coming to the camp, both during the day
and in the night. The number of people arriving varied, depending on the situation
in Warsaw and the development of the Uprising. There were days in which several
transports arrived at once (up to 14,000 people). The average number of prisoners
was about 50,000, with peaks in early September, after the surrender of the Old City
and in October, after capitulation of partisans’ forces. On average, the length of a stay
in this camp was maximum a couple of days.

In order to “relieve” the Pruszkdw Durchgangslager, several smaller transition
camps and collective points were grounded, e.g. in Ursus, Wiochy, Piastéw, Grodzisk
Mazowiecki, tomianki, Ozaréw Mazowiecki and for people of Praga and neighbour-
ing villages, in Pomiechéwek and Zakroczym.

It were the employees of the Arbeitsamt and gendarmerie who were responsible
for selections in these camps. Gestapo had a casting vote in this matter, as it conduct-
ed interrogations in the so-called “green carriage” Healthy and young people were

AV

Sala dziecieca w obozie przejsciowym w Pruszkowie, 17 wrzesnia 1944, fot. Paul Vyss

Children’s hall in the transition camp in Pruszkow, September 17, 1944 (Photo: Paul VVyss)
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1/ Pana Ministra Procy i Opieki Spoteczned

af = L Sprew Zagraniczmych
3f Pana Frof.Koskowskiego, Frezesa P.C.K.

COctober 12, 1944,

Please find the content of the telegram of September 8, 1944 at-
tached below:

"The evacuation of the civilians is carried out in a terrifying
manner, In Pruszkdéw, the people are segregated. Those fit for slave
labour are tramported by trains to the Reich, the elderly and ill
people together with children are placed in open-air coal cars, 100
eople in one car and transported, despite of weather COLdlthLS
or 30 hours, without a slnglpeo meal and a lﬁssz.blllty to leave the
car, even for a short time, Vany severe illnesses. Red Cross's help
Leeded especially in Pruszkow Vaterial help needed as well. People
die of starvatloL and cold’

MINISTER
Wx., Banaczyk
1/ Ninister of Work and Social Welfare
2/ Minister of Foreign Affairs
3/ Mr Kossakowski, the Chair of the Polish Red Cross
Fragment depeszy Delegata Rzadu RP na Kraj do Ministra Spraw Wewnetrznych w gabinecie
Stanistawa Mikotajczyka

An extract from a Government Delegate of Poland ‘s telegram to the Minister of Internal Affairs
in Stanistaw Mikotajczyk's government
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List 18-letniego wieénia, powstarica warszawskiego:

"Kochana Mamusiu przesytam serdeczne pozdrowienia, Niemcy
wywieZli mnie z Tatusiem do obozu w Uswiecimiu wraz z innymi

z Warszawy. Tatus juz nie zyje, nie ptacz mamusiu, gdy i Jja zsine.
7 naszego ciata ‘bedzie ziemia a z niej gmach Rzeczypospolite]
Polski. Zostan z Bogiem. Twdj kochajacy syn Zbyszek.

List wystany do Utwocka koto Warszawy 2% X 1944 roku.

A letter of and 13-year-old insurgent, a prisoner of a concen-
tration camp: "Dear Mommy, I am sending you my best greetings.
The Germans deported me and my daddy, together with some other
Varsovians, to KL Auschwitz, Daddy is already dead, but please, do
not cry when I also die. Cur bodies will form a new ground for
the revived Republic of Poland. Stay with God. Your beloved son,
Zbyszek”. The letter was sent to Utwock on Cctober 23 1944,

Odpis grypsu nieznanego z nazwiska 18-letniego wieznia, przywiezionego do KL Auschwitz
wraz z ojcem w trakcie Powstania Warszawskiego. Gryps zostat doreczony i wystany za
posrednictwem Rudolfa Grzybowskiego, zatrudnionego w obozie w charakterze robotnika
cywilnego

A copy of an illegal letter sent by an unknown prisoner transported with his father to KL
Auschwitz during the Warsaw Uprising.
The letter was delivered by Rudolf Grzybowski, employed in the camp as a civilian worker

przypada na osoby, ktére rozwieziono po GG, 90 tys. — to robotnicy przymusowi
deportowani do Rzeszy, 60 tys. - wiezniowie obozéw koncentracyjnych. Reszta,
to ci, ktérzy zostali zwolnieni, badZ wyprowadzeni nielegalnie za druty.

Wywdzki do obozdw koncerntracyjnych

WieZniowie obozéw koncentracyjnych to nie najliczniejsza, ale z pewnoscia
najokrutniej doswiadczona grupa wypedzonej warszawskiej ludnosci. Blisko 60 tys.
warszawian trafito z Powstania do niemieckich obozéw koncentracyjnych. Najwie-
cej do KL Auschwitz, a takze do obozéw w Mauthausen, Buchenwaldzie, Stutthofie,
Dachau, Gross-Rosen, Sachsenhausen, Flossenb(rgu, Natzweiler, Bergen-Belsen,
kobiety gtéwnie do Ravensbrtick. Przed Powstaniem w obozach koncentracyjnych
znalazto sie 23 tys. mieszkancdw stolicy. W sumie daje to liczbe 83 tys. uwiezionych
podczas catej wojny. Ogétem liczbe warszawian, ktérzy zgineli w obozach koncen-
tracyjnych, ocenia sie na 45 tys. Duza czesc tej liczby stanowia ofiary wypedzen
i deportacji popowstaniowych.

Pierwszy transport liczacy 6 tys. ludzi dotart z Pruszkowa do obozu koncentra-
cyjnego juz 12 i 13 sierpnia. Byt nim KL Auschwitz. Transporty odbywaty sie w za-
tloczonych i zamknietych bydlecych wagonach, bez wyzywienia i picia. Panowat
w nich zaduch, ludzie, zwlaszcza stabsi, mdleli. Podczas postoju na stacjach po-
srednich okoliczna ludnos¢ starata sie podac do wagonéw zywnos¢, owoce, wode,
najczesciej jednak odpedzata jg eskorta. Zdarzaty sie przypadki, ze nie pozwalano
na niesienie pomocy oficjalnym organizacjom niemieckim, np. Niemieckiemu Czer-
wonemu Krzyzowi.

W obozie, wsréd wrzaskéw i bicia, nastepowata — o ile nie przeprowadzono jej
wczesniej — segregacja przywiezionych. Oddzielano mezczyzn i starszych chtop-
céw od kobiet z dzie¢mi, wyszukiwano utomnych, rozdzielano rodziny. W procesie
przemiany ludzi w wiezniéw kacetu, odzierano ich z tozsamosci. Juz przy segregadji
niektérzy zatamywali sie do tego stopnia, ze usitowali odebrac sobie zycie.

Szczeg6lng grupe osadzonych w obozach warszawian, stanowity dzieci. Naj-
wiecej z nich trafito w transportach sierpniowych do KL Auschwitz. Najmtodszymi
odnotowanymi wéwczas w dokumentacji obozowej dzie¢mi byli Wiadystawa Lu-
tek urodzona 14 czerwca 1944 r. (zmarta pod koniec grudnia tegoz roku) i Lestaw
Nordzinski (miat 23 dni w chwili przywiezienia — zmart wkrétce po znalezieniu sie
w obozie). Poniewaz w transportach znajdowaty sie kobiety w zaawansowanej cia-
zy, w KL Auschwitz przyszty na $wiat kolejne dzieci. W warunkach obozu nie miaty



directed to Germany for hard labour or to concentration camps. Formally, women with
children younger than 15 years old, women in advanced pregnancy or over 50 years
old and men over 60 years old (later this criteria was lowered to 50 years old) were
classified as incapable of hard labour in Germany. Those people were to stay in the
General Government. In practice, Germans did not respect these regulations and as
a consequence many children and elderly people ended up in hard labour - or con-
centration camps.

Thanks to the involvement of the medical personnel, the Central Welfare Coun-
cil, railwaymen and many other people who took care of the camp maintenance,
some of the imprisoned were either released or had managed to escape. Some
sources speak of 100,000 people saved in this way, however their reliability is ques-
tionable.

The camp continued to exist, yet on a smaller scale, until January 18, 1945. These
were mostly people caught in street raids and the so-called “Robinsons” who were
imprisoned there by the end of the war.

Durchgangslager 121 did not fall into the category of a regular transition camp. It
played the role of a selective and an internment camp, it could be called a “filtering
camp”. Estimations of the total number of people imprisoned in Pruszkéw vary be-
tween 330,000 - 350,000 (based on railway reports and documents of the Governor
of Warsaw, Fischer) and 650,000 people plus additional 50,000 who went through
other camps (according to the Central Welfare Council). However, the number that is
usually quoted is 520,000 - 550,000 people, out of them 350,000 were deported to
the General Government, 90,000 were sent to hard labour to the Reich and 60,000
were imprisoned in concentration camps. The remaining were either released or had
illegally escaped the camp.

Transportation to concentration camps

Prisoners of concentration camps were the most repressed group of all the ex-
pelled Varsovians. Around 60,000 people of Warsaw were transported to concentra-
tion camps after the Uprising — mainly to KL Auschwitz, but also to camps in Mau-
thausen, Buchenwald, Stutthof, Dachau, Gross-Rosen, Sachsenhausen, Flossenbiirg,
Natzweiler, Bergen-Belsen and Ravensbriick. Before the Uprising, already 23,000
inhabitants of Warsaw were being held captive in concentration camps - the total
number of Varsovians imprisoned in concentration camps was 83,000, out of these
around 45,000 lost their lives.

Dzieci w obozie przejsciowym w Pruszkowie, 17 wrzesnia 1944, fot. Paul Vyss

Children in the transition camp in Pruszkow, September 17, 1944 (Photo: Paul Vyss)
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Znak rozpoznawczy polskich robotnikdw przymuso- wiekszych szans na przezycie. Niektére z dzieci poddawano eksperymentom pseu-
wych w Rzeszy tzw. ,petka” domedycznym.
Assign typical for Polish forced labourers in the Reich, Wiezniowie obozdw koncentracyjnych stanowili w 1944 r. najtaniszg site robo-
the socalled “petka’ cza. Zarébwno niemieckie przedsiebiorstwa, jak tez administrujace obozami SS czer-
pato z niewolniczej pracy kolosalne zyski. Na rzecz niemieckiej machiny wojennej
w sierpniu 1944 r. pracowato 500 tys. 0s6b z obozéw koncentracyjnych, w styczniu
1945 r. juz 600 tys. Ogromny procent z liczby 100 tys. robotnikdw niewolniczych,
0 jaka wzrosto w ciggu 5 — 6 miesiecy zatrudnienie, musieli wiec stanowi¢ warszaw-
scy wygnancy. Zatrudniaty ich przymusowo wielkie koncerny przemystowe, przede
wszystkim zaktady chemiczne i zbrojeniowe. Wiezniowie pracowali tez na rzecz nie-
mieckiej kolei, w gdrnictwie, przy niwelacji skutkéw alianckich nalotéw, budowie
ﬁ-— slrcledr Wigilia w obozie Zella-Mehlis. Rysunek umocnien itd.

13-letniej Aliny Baill, Zella-Mehlis, . NS . . . . ~
grudzien 1944 Praca odbywata sie najczesciej w systemie zmian po 12 godzin, pod presjg na

3 . znaczonych norm i systemu ztozonych kar. Nie stosowano taryfy ulgowej ze wzgle-
Mﬁlmkﬂ :Ba. 1[1 Christmas in Zella-Mehlis camp. i ) L . LT
Adrawing by 13yearold Alina Bail, du na pte¢, czy wiek wieznia. Niejednokrotnie praca wiezniéw nie miata zadnego
Zella-Mehlis, December 1944 ekonomicznego uzasadnienia i byta wytacznie narzedziem powolnej eksterminacji
wfqifj;u Tella-Mehliy 1955 o ] .
. poprzez wycienczenie organizmu.
Zblizanie sie alianckich wojsk zmusito Niemcéw do ewakuacji obozéw i rozpo-
16 czefo proces zacierania $ladéw zbrodniczej dziatalnosci. Tysigce istnierr ludzkich
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90 tys. os6b. Formalnie wywozono przede wszystkim ludzi mtodych i sprawnych,
ktdrzy skonczyli co najmniej 16 lat. W praktyce deportacje objety réwniez osoby
“5E miodsze, kobiety z matymi dzie¢mi i starcow — grupy ludnosci, ktére w zatozeniu

P B, (bouctliunin List ,od Swigtego Mikotaja” miaty pozostaé w GG.
* napisany do Aliny Baill, i o o
ZellaMehlis, grudzier 1944 Warunki, w jakich transportowano robotnikdw przymusowych do Rzeszy

Aletter . from Santa Claus” i na tereny okupowane, byty na ogoét zblizone do tych, w jakich przewozono wiez-

written to Alina Baill, niéw do obozdéw koncentracyjnych. Wywozonych na roboty kierowano do specjal-
Zella Mehlis, December 1944

nych obozéw przejsciowych dla robotnikéw przymusowych, podporzadkowanych
Krajowym Urzedom Pracy. Wypedzeni warszawianie przechodzili najczesciej przez
obozy tego typu w Sottysowicach koto Wroctawia, w Glogowie, Brzegu, Legnicy,
Opolu, Szczakowej k. Jaworzna i dalej przez obozy pofozone w gtebi terytorium



The first group of prisoners from Pruszkéw, consisting of 6,000 people arrived
to KL Auschwitz already on August 12, 13. People were transported in overcrowded
closed cattle cars, with no access to food or water. Usually it was so stuffy inside that
some of the prisoners fainted. During stop-overs, local farmers tried to pass some
food and water over to the prisoners but the escort kept them away. Even official or-
ganizations, such as the German Red Cross, were denied contact with the prisoners.

Once the transports arrived, a selection process was started, in an atmosphere of
shoutings and beatings. Adult men were separated from women, children and hand-
icapped, families were split. The prisoners were deprived of human dignity; which at
this point had already led some of them to attempt suicide.

There were many children and teenagers among the prisoners. The youngest
children, according to official register, were Wtadystawa Lutek born June 14, 1944,
who died in December, and Lestaw Nordziriski who was 23 days old when he arrived
to the camp and died soon after that. Many women transported to KL Auschwitz
were already pregnant and therefore some children were delivered in imprisonment
conditions, yet they had little chances of survival. Many of the children were objects
of pseudo-medical experiments.

In 1944 prisoners of concentration camps constituted a very cheap labour force.
Both German companies and the SS profited a lot from their slave labour. In Au-
gust 1944, 500,000 prisoners were working for the Reich, while in January 1945 this
number increased up to 600,000 people, most likely as a result of mass deportations
from Warsaw. They were hired by industrial establishments, often by chemical and
armament factories, as well as by German railway institutions.

The workload was divided into two 12-hour-long shifts, and a system of daily
norms and punishments was introduced. No one could hope for any preferential
treatment, regardless of sex, age or health. Often, the work carried out by the prison-
ers was pointless from an economic point of view and served only the purpose of
extermination.

When the Allied forces were approaching, the Nazis started to evacuate the
camps and to remove the traces of their crimes. Thousands of people lost their lives
in executions and in the so-called “death marches”.
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Tymczasowy dowod tozsamosci Jadwigi Gozdzikowskigj (nr obozowy
68830), wystawiony w pazdzierniku 1945 przez Zwigzek Bytych Wiezniow
Obozow Koncentracyjnych. W sierpniu 1944, zostata deportowana

z Warszawy do KL Ravensbruck, a nastepnie do KL Bergen-Belsen

Temporary ID of Jadwiga Gozdzikowska (camp number 68830), issued in
October 1945 by the Association of Former Concentration Camps Prisoners
(Zwigzek Bytych Wigzniow Obozow Koncentracyjnych). In August 1944, she
was deported from Warsaw to KL Ravensbruck and later to Bergen-Belsen
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Tymczasowy dowod tozsamosci Aligji Gozdzikowskigj (nr obozowy 44186),
ur. 14 kwietnia 1945 w KL Bergen-Belsen, dzien przed wyzwoleniem
obozu

A temporary ID of Alicja Gozdzikowska (camp number 44186), born on
April 14, 1945, in KL Bergen-Belsen, a day before the liberation of the camp
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Karta pracy Michaliny Nowoleckiej zatrudnionej w zaktadach Maxa Kahla
w Landeshut (Kamienna Gora), Watbrzych, 8 listopada 1944

The Arbeitskarte (work card) of Michalina Nowolecka, employed in Max Kuhl
workshops in Landeshut (Kamienna Gora), Watbrzych, November 8 1944

niemieckiego. Stamtad kierowano robotnikéw do konkretnego pracodawcy lub
umieszczano w tzw. obozach zbiorczych, stanowiacych ich miejsce zakwaterowa-
nia w okresie przymusowego zatrudnienia.

Podczas wojny Niemcy wypracowali szereg przepiséw i procedur dyskrymi-
nujacych polskich robotnikéw przymusowych. Nalezato do nich min. przymu-
sowe oznakowanie litera ,P”, ograniczenie mozliwosci podrézowania i opusz-
czania miejsca pracy, zakaz przebywania w niektérych miejscach publicznych,
godzina policyjna, ograniczenie uczestnictwa w nabozenstwach, rewizje, kon-
trola korespondencji itd. Pracodawcy czesto zmniejszali racje zywnosciowe,
uzasadniajac to albo ktopotami aprowizacyjnymi, albo karg za niska wydajnos¢
pracownikéw badz niepostuszenstwo. Od sierpnia 1944 r. obowigzywata w nie-
mieckich zaktadach przemystowych praca w systemie dwunastogodzinnym.
Nie udzielano tez urlopéw. Praca byfa szczegdlnie uciazliwa dla oséb, ktére
nigdy nie wykonywaty ciezkiej fizycznej pracy. Spotkato to wielu przedstawi-
cieli warszawskiej inteligencji: urzednikéw, lekarzy, adwokatéw, nauczycieli
itd. — ludzi niewykwalifikowanych z punktu widzenia potrzeb gospodarczych
Rzeszy. Specyfike zatrudnienia pod koniec wojny stanowit duzy odsetek pra-
cujacych przymusowo kobiet. Zmeczenie, niedozywienie, brak odpowiednie-
go przeszkolenia prowadzity do wypadkéw przy pracy, bedacych przyczyna
trwatej utraty zdrowia lub $mierci. Opieka medyczna byta znikoma. Brakowato
cieptej odziezy, co byto szczegodlnie dotkliwe w warunkach ostrej zimy 1944-
45 r. Oprécz koncerndw przemystowych i rolnictwa kierowano Polakéw z Po-
wstania do pracy w goérnictwie, na kolei, przy budowie umocnien, do pracy
wlesie orazw sektorze publicznym —gtéwnie przy likwidacji zniszczeriwojennych,
a w gorskiej Austrii — przy odsniezaniu.

Niepodjecie pracy, niepostuszenstwo, naruszenie dyscypliny pracy, niska wy-
dajnos¢ mogty doprowadzi¢ do zastosowania tzw. ,aresztu wychowawczego”
w specjalnym zaktadzie karnym — tzw. obozie pracy wychowawczej (AEL). Do naj-
surowszych kar nalezato zestanie do obozu koncentracyjnego i kara $mierci. Dane
niemieckie méwig o 67 tys. os6b wywiezionych z Powstania Warszawskiego na
roboty do Rzeszy. Wg innych szacunkdw byto ich o 23 tys. wiecej, co daje liczbe
90 tys. Dla poréwnania, wedtug Zrédet okupacyjnych w okresie od pazdziernika
1939 do kwietnia 1944 trafito na roboty przymusowe 86514 mieszkarncéw Warsza-
wy i 27549 mieszkaricdw powiatu warszawskiego (razem 114063 osoby). Oznacza
to, ze po Powstaniu Warszawskim wywieziono z samej Warszawy na roboty wiecej
0s6b (jesli przyjmiemy za blizsza prawdy liczbe szacunkowa 90 tys.), niz w ciaggu
pieciu poprzednich lat wojny. Ocenia sig, ze sposréd wszystkich deportowanych



Deportations of forced ldabour to Germany

Forced labourers were the second group, after the prisoners of concentration
camps, deported to Germany. The total number of forced labourers sent for work
to Germany was around 90,000. In theory, only young and fit people over 16 were to
be deported. However, in practice, groups of civilians who were meant to stay in the
General Government, e.g. women with children, teenagers or elderly people were
deported as well.

The labourers were transported in conditions similar to those like the prisoners of
concentration camps had to suffer. They were sent to special “transition camps” (Du-
rchgangslager), controlled by the National Agency for Employment. Varsovians, ex-
pelled from their homes, were usually firstly sent to transition camps in Sottysowice
by Wroctaw, Gtogéw, Legnica, Opole, Szczakowa by Jaworzno, and later to inland
Germany. Finally, they were transported to a specific employer or placed in the so-
called “collective” camps, where they stayed for the time of the labour.

During war, Germans issued several regulations and launched a number of di-
rectives which discriminated Polish forced labourers. Poles had to wear a “P” sign
in a visible place, couldn’t travel freely, were not allowed to leave the working place
and to visit some of public places. Moreover, they had to adhere to a curfew, search
frisking, controls of correspondence, etc. Employers often used the arguments of
food supply difficulties, workers’ insubordination or low efficiency in order to de-
crease food rations. Since August 1944, labourers had to work 12 hours per day
and were not entitled to any leaves or holidays. The labour was especially heavy
and onerous for those who had never worked physically before such as intellectu-
als: doctors, clerks, lawyers, teachers, etc. who, from the German perspective, were
unqualified and inexperienced. Also, the number of female forced labourers was
steadily increasing, especially in the final years of the war. Tiredness, malnutrition,
as well as lack of professional training led to common accidents, which cost the
labourers’ health or lives. One can hardly speak of any health care or medical as-
sistance. Workers lacked warm clothes and such shortages were especially acute
during the very cold winter of 1944-45. Not only were the deported Poles after
the Uprising sent to industrial concerns and farms, but they also worked in mining
industry, in construction work of fortifications, in forests and in the public sector,
mainly by repairing damages but also to clear the streets of snow (especially in the
mountains of Austria).

Stanistaw Gaczynski wraz ze wspotpracownikami z robot przymusowych,
Ingolstadt, 26 lutego 1945, autor nieznany

Stanistaw Gaczynski with other forced labourers, Ingolostadt, February 26, 1945
(Photo: author unknown)
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Dokument stwierdzajacy tozsamos¢ Zofii Stowikowskiej deportowanej do pracy
w wiedenskich zaktadach Siemens & Halske AG

ID of Zofia Stowikowska deported to labour in Siemens & Halske AG in Vienna
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Powstaricy idacy ul. Piekng (Piusa XI) do niewoli, pazdziernik 1944,
fot. Edward Wojciechowski

The insurgents, walking down Pigkna (Pius Xl) Street, heading to a prison, October 1944
(Photo: Edward Wojciechowski)

Oflag XI B w Bergen-Belsen. Po prawej jeden z barakow meskich, po lewej za drutami
budynki obozu dla kobiet z Armii Krajowej, grudzien 1944, fot. Wiestaw Chrzanowski

Oflag XI B in Bergen-Belsen. On the right, one of the men’s barracks, on the left, behind
the wires, the buildings for the female Home Army soldiers, December 1944 by Wiestaw
Chrzanowski

od 1939 r. do pracy przymusowej warszawian (ponad 176,5 tys. osob; 204 tys.
z powiatem), korica wojny nie doczekato 52 tys. Wiekszo$¢ z nich to ofiary nalotéw
i bezposrednich dziatar wojennych, ale tez wyczerpujacej pracy, ztych warunkéw
bytowych, choréb, egzekucji.

Powstaricy - Jjericy wojenni w niewoli niemieckie]

Pomimo Ze Armia Krajowa stanowita integralng czes$¢ Polskich Sit Zbrojnych,
a powstancy walczyli w sposéb jawny, pod zorganizowanym dowoédztwem i z za-
chowaniem oznaczerr pozwalajacych rozpoznac ich jako Zotnierzy, nie zostali
uznani przez Niemcdw za strone wojujaca. Wzietych do niewoli powstancéw nie
traktowano jak jencéw wojennych, lecz rozstrzeliwano, zsytano do obozéw koncen-
tracyjnych lub kierowano na roboty przymusowe. Egzekucje powstancéw zdarza-
ty sie juz po zaprzestaniu mordéw na ludnosci cywilnej i takze wtedy, gdy dazacy
wszystkimi sposobami do likwidacji Powstania von dem Bach zapewniat polskich
parlamentariuszy o przyznaniu praw kombatanckich akowcom. 30 sierpnia rzady
Wielkiej Brytanii i Stanéw Zjednoczonych ostrzegty, ze Armia Krajowa jest czescig
PSZ, a zbrodnie wobec jej zotnierzy stanowia pogwatcenie prawa wojennego
i ze odpowiedzialni za to Niemcy zostana uznani za zbrodniarzy.

2 pazdziernika 1944 r. delegacja powstaricza podpisata w kwaterze von dem
Bacha w Ozarowie akt kapitulacji. Punkt piaty uktadu kapitulacyjnego brzmiat:
+Z chwilg ztozenia broni zotnierze AK korzystaja ze wszystkich praw Konwengji
Genewskiej z dnia 20.07.1929 dotyczacej traktowania jencéw wojennych. Z takich
samych uprawnien korzystaja zotnierze AK, ktdrzy dostali sie do niewoli na terenie
miasta Warszawy w toku walk od 01.08.1944". Punkt 11 dodawat, ze ,kobiety-jericy
wojenni moga na wiasne zyczenie by¢ traktowane jak pozostata ludnos¢ cywilna
Warszawy”. W ten sposéb powstaricy warszawscy uznani zostali przez strone nie-
miecka za kombatantow.

4 i 5 pazdziernika gtdwne sity powstaricze wymaszerowaty z Warszawy. Ko-
lumny Zotnierzy po ztozeniu broni skierowano do Ozarowa Mazowieckiego. Tam
w ,Fabryce Kabli” Niemcy przygotowali obdz przejsciowy dla powstarcéw, ktéry
funkcjonowat do 15 pazdziernika. Ostatnie oddziaty ostonowe AK opuscity miasto
9 pazdziernika.

11668 powstancéw przeszto przez obéz w Ozarowie. Do 3 tys., w tym kilkuset
chorych, przewineto sie przez Dulag 142 w Skierniewicach. Jeszcze przed podpi-
saniem kapitulacji ok. 2700 zotnierzy AK z Mokotowa i Zoliborza trafito do obozu



Any attempts to avoid working, any signs of insubordination or lower productiv-
ity were punished with “educational arrest” in a special penitentiary - the Arbeitser-
ziehungslager (AEL), workers educational camp. Sometimes even more sever punish-
ments were applied such as a death sentence or transport to a concentration camp.
According to German data, 67,000 people were deported for forced labour to Ger-
many after the Warsaw Uprising. Some other calculations indicate that the number of
labourers reached 90,000. In comparison, it can be read in Nazi sources that between
October 1939 and April 1944, 86,514 Warsaw citizens and 27,549 inhabitants of the
Warsaw County (altogether 114,063 people) were sent to forced labour. This means
that more Varsovians were deported to Germany after the Warsaw Uprising than dur-
ing the first five years of the war (assuming that the number of 90,000 people is more
probable).

It has been estimated that out of all forced labourers from Warsaw deported after
1939 (over 176,500 people, 204,000 together with the Warsaw County) 52,000 died.
Most of them were killed during air-raids and warfare, many lost their lives as a result
of an exhausting work, poor living conditions, illnesses and executions.

insurgents - prisoners of war
in German captivity

The Home Army was constituted an integral part of the Polish Armed Forces. The
insurgents fought openly, were led by an organized command and they could easily
be qualified as soldiers. Despite these facts, they were not recognized by Germans
as a military force. Insurgents held captive were not treated as prisoners of war and,
instead, were either executed, sent to concentration camps or deported for forced
labour. Executions of insurgents have continued even after manslaughter of civilians
had ended, despite the fact that they were clearly contrary to von dem Bach's assur-
ances that all former soldiers of the Home Army would be granted combatant rights.
On August 30, governments of the UK and the USA reminded that the Home Army
was a part of the Polish Armed Forces and therefore, any crimes against the soldiers
would mean a breach of war laws. They warned that any German who would violate
these regulations would be regarded as a war criminal.

On October 2, 1944, an agreement for the end of hostilities was concluded in
von dem Bach’s quarters in Ozaréw. Article 5 of the capitulation agreement reads:
“From the moment of laying down their arms the soldiers of the Home Army are
entitled to the rights of the Geneva Convention dated 27.8.29 [August 27, 1929],

Kolumna powstancow idgca do niewoli ul. Piekng (Piusa XI) miedzy Marszatkowskg
a Kruczg i Mokotowska, pazdziernik 1944, fot. Edward Wojciechowski

A column of imprisoned insurgents, Piekna (Pius XI) Street between Marszatkowska
and Krucza/Mokotowska Streets, October 1944 (Photo: Edward Wojciechowski)

2l



22

Stalag IV B w Zeithain koto Drezna. Polscy jency sttoczeni w rowie przeciwlotniczym,
fot. Czestaw Gerwel ,Ortos”

Stalag IV B in Zeithain, close by Dreseden. Polish POW/s crowded in an air-raid trench
(Photo: Czestaw Gerwel ,Ortos”)

Jency ze Stalagu Xl B Fallingbostel, autor nieznany

Prisoners of Stalag Xl B Fallingbostel (Photo: author unknown)

pruszkowskiego. ZnaleZli sie tam tez Zotnierze (5-6 tys.), ktorzy zdecydowali sie na
wyjscie z miasta na prawach ludnosci cywilnej, badz tez musieli to uczynic, by dalej
prowadzi¢ dziatalno$¢ konspiracyjna. Ogdtem na prawach jenieckich trafito do nie-
woli 16866 zotnierzy i oficerdw.

Spora czes¢ oddajacych sie do niewoli powstancéw byta ranna i okaleczona.
Kierowano ich do szpitali w Skierniewicach, Tworkach i Milanédwku. Reszte, ok. 1250
rannych, przetransportowano do Niemiec. Grupa ok. 300 jericdw umieszczona zo-
stata w szpitalu jenieckim Gross Llbars, podlegajacym Stalagowi Xl A w Altengra-
bow. Ponad 1000 rannych (kobiet i mezczyzn) wraz z internowanym personelem
medycznym powstanczego szpitala - lekarzami, pielegniarkami, sanitariuszkami
- trafito do centralnego niemieckiego szpitala wojskowego w Zeithain przy Stalagu
IV B Mihlberg.

Z obozu w Ozarowie pierwszy transport jenicdw wyruszyt 6 pazdziernika. Skie-
rowano go do Stalagu 334 w tambinowicach na Slasku. tacznie znalazto sie tam
prawie 5800 Zotnierzy Powstania. Dla wigkszosci z nich byt to tylko obdz etapowy
w drodze do innych obozéw jenieckich. Poczatkowo traktowano tam Polakéw
bardzo brutalnie i dopiero po protestach strony polskiej i otrzymaniu doktadnej
informacji o warunkach kapitulacji komendant obozu zakazat tych ponizajacych
praktyk.

Powstancy przechodzili na og6t przez kilka obozdéw jenieckich. Wsréd tych,
do ktorych trafili, mozna wymieni¢, oprécz wspomnianego Stalagu 344 w tam-
binowicach, min.: Stalag Il A Luckenwalde, Stalag IV B M{hlberg, Stalag VI
A Moosburg, Stalag VIl BMemmingen, Stalag VIIl C Zagan, Stalag IX C Bad-Sulza,
Stalag X B Sandbostel, Stalag XI A Altengrabow i XI B Fallingbostel, Stalag XIll D

Nirnberg-Langwasser oraz Stalag XVIII C Markt Pongau w Austrii. Oficerowie
rozmieszczeni zostali w oflagach na Pomorzu: Oflagu Il D w Bornym Sulinowie
i I C w Dobiegniewie. Generatowie Powstania tacznie z gen. Komorowskim -
,Borem” trzymani byli oddzielnie, m.in. w Oflagu 73 Nirnberg-Langwasser,
Oflagu IV C Colditz, potem w twierdzy Kénigstein, obozach dla internowanych
w Laufen i w Tittmoning.

Charakterystyczny byt mtody wiek powstancéw, ktérzy trafili do obozéw je-
nieckich (ok. 600 z nich byto w wieku 12-18 lat) i duzy odsetek kobiet - byto ich
az 3063, w tym réwniez te, ktére nie ukonczyty 18 roku zycia. Byt to pierwszy
przypadek we wspotczesnej historii internowania tak duzej grupy kobiet-zot-
nierzy. Administracja obozéw nie byta przygotowana na ich przyjecie, dlatego
najczesciej akdéwkom wydzielano miejsce w zwyktych stalagach, odgradzajac ich
baraki drutem kolczastym. 1705 Zotnierek oraz grupa dzieci zostaty na przetomie



concerning the treatment of prisoners of war. Soldiers of the Home Army taken
prisoner in the area of the city of Warsaw in the course of the struggle which began
on August 1, 1944, shall enjoy the same rights”. In Article 11 it was stated that “At
their own desire women prisoners-of-war may be treated like the remaining popu-
lation of Warsaw”. In this way Warsaw insurgents were accepted by the German
side as combatants.

On October 4 and 5, major insurgent forces marched out of Warsaw. Having laid
down their arms, columns of soldiers were directed towards Ozaréw Mazowiecki.
There, in a former cable factory, a transition camp was organized and functioned un-
til October 15. Last Home Army units left Warsaw on October 9.

Exactly 11,668 insurgents ended up in the Ozaréw camp. Up to 3,000 soldiers
went through the 142" Dulag in Skierniewice. Already before the official capitula-
tion, 2,700 insurgents from Mokotéw and Zoliborz were sent to the transition camp
in Pruszkéw, together with around 5,000 - 6,000 soldiers who decided to leave the
city as civilians.

A huge percent of the surrending insurgents were wounded and injured. Most
of them were transported to hospitals in Skierniewice, Tworki or Milanéwek. The re-
maining 1,250 injured men were sent to Germany. Around 300 of them were placed
in a POW hospital in Gross Llbars, subordinated to Stalag XI A Altengrabow. Over
1,000 injured men and women, were, together with the medical personnel of an in-
surgent hospital, transported to the German central military hospital in Zethein by
Stalag IV B M(hlberg.

The first transport of 5,800 POWs from the Ozaréw camp left in October and
aimed to get to Stalag 334 Lamsdorf (tambinowice). For most of the soldiers this
camp turned out to be just the very first stop on their way to other camps. Initial-
ly, Poles were treated in a harsh and brutal way. Only after protests from the Polish
authorities and after having received detailed conditions of capitulation, the com-
mander prohibited these practices.

Usually the insurgents went through several POWs camps, such as: Stalag 334
Lamsdorf (tambinowice), Stalag Il A Luckenwalde, Stalag IV B Mdhlberg, Stalag VI
A Moosburg, Stalag VIl B Memmingen, Stalag VIl C Sagan (Zagan), Stalag IX C Bad-
Sulza, Stalag X B Sandbostel, Stalag XI A Altengrabow, XI B Fallingbostel, Stalag XIIl D
Nirnberg-Langwasser and Stalag XVIII C Markt Pongau in Austria. Officers were
sent to Oflags Il D Grof3 Born (Borne Sulinowo), Oflag Il C Woldenberg (Dobiegniew).
Generals, including General Komorowski — “Bor”, were kept separately in Oflag 73
Nurnberg-Langwasser, Oflag IV C Colditz, the Kénigstein fortress and in camps in
Laufen and Tittmoning.

Wiktoria Darmosz (O.1774) z corkg Whadystawg (140054) w Stalagu XI B
Fallingbostel, autor nieznany

Wiktoria Darmosz (O.1774) with a daughter Wiadystawa (1450054) in Stalag XI B
Fallingbostel (Photo: author unknown)
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Stalag IV B Zeithain koto Drezna. Polscy jericy podczas codziennych zajec,
marzec 1945, fot. Czestaw Gerwel ,Ortos”

Stalag IV B Zeithain close to Dresden. Polish POWs during their daily activities,
March 1945 (Photo: Czestaw Gerwel ,Ortos”)
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Boze Narodzenie w Oflagu Xl B/z Bergen-Belsen. Od lewej: ppor. Jerzy
Naleszkiewicz, por. Jerzy Lewenty ,Jerzy” z komp. ,Anna” bat. ,Gustaw”,
24-26 grudnia 1944, fot. Wiestaw Chrzanowski

Christmas in Oflag Xl B/z Bergen-Belsen. From the left: lieutenant Jerzy Naleszkie-
wicz, lieutenant Jerzy Jerzy” Lewenty from ,Anna” Company of ,Gustaw” Battalion,

December 24/26, 1944 (Photo: Wiestaw Chrzanowski)
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Witkowskiej na terenie powiatu krakowskiego, Krakow, 4 listopada 1944

A certificate issued by the Central Welfare Council confirming that Julitta Witkowska,
evacuated from Warsaw, stayed in the Krakowski County, Krakow, November 4,

1944

1944 i 45 odizolowane w Stalagu VI C w Oberlangen. 18 kwietnia 1945 r. ich ob6z
zostat wyzwolony przez zotnierzy z 1 Dywizji Pancernej gen. Maczka.

40 sanitariuszek z Mokotowa nie trafito nigdy do stalagu, ale do obozu kon-
centracyjnego w Stutthofie. Takze w kwietniu 1945 r,, na miesigc przed kapitulacja
Niemiec, do obozu koncentracyjnego w Neuengamme skierowano ze Stalagu X B
w Sandbostel 29 oficeréw Armii Krajowej, ktdérzy zostali zwolnieni dopiero po
wstawiennictwie hrabiego Folke Bernadotte.

| kobiet, i mezczyzn kierowano ze stalagéw do prac w komandach roboczych,
w tym takze - wbrew artykutom Konwencji Genewskiej — przy budowie obiektow
wojskowych i na rzecz zaktadéw produkujacych uzbrojenie. Stosowano tez szykany
i namowy wobec powstancéw, prébujac zmusic ich do rezygnacji ze statusu jerica
wojennego, co utatwiatoby ich zatrudnienie w przemysle zbrojeniowym.

Z 45 - 46 tys. czynnych uczestnikdw Powstania w ciaggu dwéch miesiecy zgineto
16 tys.; 16866 powstancdw warszawskich zostato wywiezionych do obozéw jeniec-
kich w gtebi Niemiec. Wielu z nich zgineto podczas nalotéw na osrodki przemy-
stowe, niektdrzy zostali zastrzeleni podczas préb ucieczek. Kilkudziesieciu zmarto
w wyniku odniesionych w Powstaniu ran.

Wysiedlenia na teren Generalnego
Gubernatorstwa

Najliczniejsza grupa warszawian (ok. 350 tys.) zostata wysiedlona na kontrolo-
wane jeszcze przez Niemcow obszary Generalnego Gubernatorstwa. Przypomnij-
my - za niezdolnych do pracy przymusowej oficjalnie uznano dzieci ponizej 16 lat,
kobiety z matymi dzie¢mi, osoby starsze, schorowane, kobiety w zaawansowanej
cigzy. Rannych ze szpitali warszawskich przenoszono do placéwek szpitalnych
w poblizu miasta, nastepnie ewakuowano dalej, nawet do Krakowa. Wigekszo$¢ wy-
siedlonych rozwieziono w odkrytych wagonach-weglarkach po GG i pozostawiono
wiasnemu losowi. Najwiecej mieszkaricdw Warszawy trafito do zachodniej czesci
dystryktu warszawskiego, radomskiego, stosunkowo najmniej na tereny dystryktu
krakowskiego. Poza Warszawa znalazto sie takze sto kilkadziesiat tysiecy warsza-
wian, ktérym udato sie uciec z miasta, pomimo kordonu niemieckiego, lub wydo-
sta¢ nielegalnie z obozu w Pruszkowie.

Organizacja pomocy dla tak duzej rzeszy wypedzonych mieszkaricow War-
szawy zajeta sie przede wszystkim Rada Gtéwna Opiekuncza i podporzadkowane
jej Polskie Komitety Opiekuricze (PolKO). Brakowato wszystkiego: ubran, naczyn,



Typically, the insurgents who ended up in the POW camps were very young (600
of them between 12 and 18 years old), also the percentage of women was high - there
were 3,063 women in these camps, many of them still underage. It was the first time
in modern history that so many female soldiers were arrested. The camps adminis-
tration was not ready to accept so many women. They were put in regular Stalags,
their barracks separated from men by a simple barbed wire. In years 1944-45, 1,705
women soldiers and a group of children were isolated in Stalag VI C Oberlangen. The
camp was liberated by General Maczek’s 1%t Armoured Division on April 18, 1945.

40 nurses from Mokotow were transported to a concentration camp in Stutthof.
Also, in April 1945, a month before Germany capitulation, 29 officers of the Home
Army were moved from Stalag X B Sandbostel to Neuengamme concentration camp.
They were liberated only after an intervention of Count Folke Bernadotte.

Both male and female prisoners of Stalags were sent to forced labour in work-
ing commandos, including, contrary to the Geneva Convention, construction of mili-
tary objects and armament factories. By means of harassments and threatening, the
prisoners were persuaded to resign from the status of a POW, so that they could be
legally employed in armament industry.

Out of 45,000 — 46,000 insurgents of the Warsaw Uprising, 16,000 lost their lives
within only 2 months and 16,866 were transported to POW camps in Germany.
Many of them were killed during air raids, shot while trying to escape or died as
a result of wounds.

Deportations to the General Government

The largest group of citizens of Warsaw, 350,000 people, was deported to the
regions of the General Government still under German control. In theory, children
under 16, women with small children or pregnant, ill or elderly people should have
been qualified as incapable of hard labour. Patients of Warsaw hospitals were evacu-
ated far away from the capital, to Cracow. Most of the deported were transported in
open coal carriages and left on their own. They were evacuated to Radom or Krakow
Districts. Over 100,000 managed to escape from Warsaw on their own, some also il-
legally escaped from the Pruszkéw camp.

It was the Central Welfare Council (Rada Gtéwna Opiekuncza) and its Polish Wel-
fare Committees (Polskie Komitety Opiekuricze) that were involved in aiding the de-
ported civilians. They collected money, food, clothes, shoes, cookware, household
equipment and also organized orphanages and looked for missing people. Several
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Zaswiadczenie dla wysiedlonego z Warszawy wydane Stanistawowi Mani po powrocie
z prac przymusowych na terenie Austrii

Stanistaw Mania’s certificate of deportation, issued after the return from forced labour
in Austria

Fragment zatgcznika do protokotu z Walnego Zjazdu delegatow Kot Polskiego Stronnictwa
Ludowego, Grojec, 7 pazdziernika 1945

A extract from an attachment to a protocol of Polskie Stronnictwo Ludowe (Polish People’s
Party) meeting, Grojec, October 7, 1945
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Ruiny prezbiterium katedry $w. Jana, styczen 1945, fot. Eugeniusz Haneman

The ruins of the presbyterium of the Cathedral of St. John, January 1945
(Photo: Eugeniusz Haneman)

najpotrzebniejszych sprzetéw, srodkéw higienicznych. Duzego wsparcia udzielaty
ztozone z Polakéw wiadze lokalne. Pomagat Koscidt i istniejace struktury Polskiego
Panstwa Podziemnego. Delegatura Rzadu przekazywata RGO srodki finansowe pty-
nace z zagranicy. RGO zajmowata sie zbidrka odziezy, butéw i pieniedzy, organizo-
wata tzw. kuchnie ludowe i sierocirice, poszukiwata zaginionych.

Problem stanowito znalezienie pomieszczen mieszkalnych dla tak duzej liczby
wygnancéw. Najczesciej kwaterowano ich we wsiach, ktérych mieszkancy dzielili
sie miejscem w swoich i tak juz przeludnionych domach. Wyzywienie wysiedlen-
céw spadato na barki gospodarzy i czesto byt to dla nich ciezar nie do udzwignie-
cia. Tym bardziej docenic trzeba wysitek, jaki podjeto wielu ludzi, aby nies¢ pomoc
dotknietym nieszczesciem rodakom. Swoja role odgrywata tu pozytywna agitacja
stronnictw podziemnych i Kosciota, apelujacych o zyczliwe przyjecie wygnancéw
ze stolicy.

"Robinsonowie warszawscy"

Z réznych powoddw nie wszyscy warszawianie opuscili w pazdzierniku
stolice. Niektorzy nie zawierzyli zapewnieniom Niemcdw o nalezytym traktowaniu,
po oddaniu sie wich rece. Na pewno nie mogliim ufa¢ obywatele Warszawy zydow-
skiego pochodzenia. Przezycia nie gwarantowato im tez wydostanie sie z miasta na
wiasna reke. Po lewej stronie Wisty i tak musieliby pozosta¢ w ukryciu. Byty przy-
padki osob, ktdre zagubity sie w trakcie dziatart wojennych lub akcji wysiedlericzej,
zostaty same i zaryzykowaty wyczekiwanie do wyzwolenia - na Pradze byta wszak
od potowy wrze$nia Armia Czerwona. Ukrywanie sie zamiast niewoli wybrali tez
niektérzy powstancy. Po pewnym czasie w ruinach trzymat ludzi takze strach przed
rozstrzelaniem, ktérego mogli sie spodziewa¢, nawet w przypadku dobrowolnego
poddania sie Niemcom. Czasami osoby te faczyly sie w wigksze grupy, majac na-
dzieje na to, ze zwieksza tym swe szanse na przezycie lub po prostu dlatego, by
czu¢ sie razniej w opustoszatym miescie. Najwieksze zagrozenie dla egzystencji
»Robinsonéw” stanowity patrole niemieckie, ktére czesto bez ostrzezenia strzelaty
do ,szczuréw” (to niemieckie okreslenie tych wojennych rozbitkdw). Napotkanie ta-
kiego patrolu nie zawsze oznaczato $mier¢ — niekiedy Niemcy odsytali ztapanych do
obozu w Pruszkowie. Wedtug réznych szacunkdw ten sposéb przetrwania do konca
wojny wybrato od stu do tysigca oséb.

17 stycznia oddziaty Wojska Polskiego zajety lewobrzezng Warszawe — ,Robin-
sonowie” mogli wyjs¢ z ukrycia.



institutions, such as local authorities, the Catholic Church and the Polish Under-
ground State, supported this initiative. Polish government in exile also transferred
sums of money from various foreign organizations.

Lack of residential buildings that could accommodate such a number of de-
ported Varsovians was a serious problem. Usually, they were accommodated in
villages, in private households, which usually by then were already overcrowded.
The host farmers were responsible for providing food to their new tenants, even
though sometimes they were hardly able to feed their own families. This is why it
was so appreciated that so many people took the effort to help their countrymen
in need. It has to be noted that both the Catholic Church and underground organi-
zations issued appeals in which they asked for kindness and friendliness towards
those exiled.

The "Robinsons” of Warsaw

Due to different reasons, not all Varsovians left the capital in October 1944,
Some of them did not trust Germans and their claims about a decent treatment of
the surrendering civilians. Jewish citizens had no faith, whatsoever, in such words.
An attempt to escape from the city on one’s own was not safe either. If someone
decided to stay on the left bank of the river, he would anyway have to hide, as this
territory was controlled by the Nazis. There were cases of people who got lost dur-
ing warfare and deportation actions, who were left on their own and decided to
stay, awaiting for being liberated - the Red Army was already on the right bank
of the river, in Praga district. Also some of the partisans chose to hide rather than
to surrender. After some time, people stayed in hiding because they were afraid
of being shot by Germans, who sometimes murdered surrendering civilians. The
“Robinsons” usually formed bigger groups, either hoping this would increase their
chances for surviving or simply to feel briskly in the deserted city. German police
patrols constituted the greatest threat to the “Robinsons” - Germans often shot
down the “rats”, as they called them, without even a single warning. Alternatively,
a “Robinson” held captive by a German patrol was sent to the Pruszkdw camp. Ac-
cording to various estimations, around 100,000 people chose this way of survival
until the end of warfare.

When on January 17, the Red Army crossed the Vistula and took control over the
left bank of the river, the “Robinsons” could finally leave their hiding places.

Pozostatosci hali produkcyjnej na terenie kompleksu fabryki Parstwowych Zaktadow
Inzynierii w Ursusie, styczen 1945, fot. Eugeniusz Haneman

The ruins of State Engineering Workshops factory in Ursus, January 1945
(Photo: Eugeniusz Haneman)

Ulica Kanonia, widok od pl. Zamkowego w kierunku Rynku, styczer 1945,
fot. Eugeniusz Haneman

Kanonia Street, a view from the side of the Royal Castle in the direction of the Rynek Square,
January 1945 (Photo: Eugeniusz Haneman)
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Strona tytutowa Dziennika Polskiego wydanego w Braunschweig 3 maja 1945

The cover of Dziennki Polski, issued in Braunschweig on May 3, 1945

Trudne powroty

Najwczesniej zakoriczenie okupacji niemieckiej nastapito na Pradze. Jeszcze
w trakcie Powstania — 14 wrzes$nia, zajety ja wojska polskie i radzieckie. Dzielnica
znajdowata sie nadal w bezposrednim sasiedztwie dziatari wojennych, ale dla
prazan czas represji niemieckich sie skonczyt. Zimowa ofensywa Armii Czerwonej
dotarta do mieszkaricéw Warszawy, rozproszonych po wsiach i miastach General-
nej Guberni. W styczniu wolnos¢ odzyskata tez grupka pochodzacych z Warszawy
wiezniéw KL Auschwitz. Kolejne miesigce przyniosty zakoriczenie wojny. Dla tysiecy
wiezionych w obozach koncentracyjnych, jenieckich, czy obozach pracy nastat czas
powrotu do domu, rodzin, normalnego zycia. Co jednak w przypadku warszawian
oznaczaty te trzy ostatnie terminy, ktére konstytuuja ludzka egzystencje.

»,Dom” —w 1945 .84 proc. budynkdw lewobrzeznej Warszawy lezato w gruzach,
zburzonych byto tez 16 proc. budynkéw Pragi. Stare Miasto zniszczone zostato
niemal catkowicie. Wielu mieszkancéw Warszawy juz w trakcie Powstania stracito
swe domy i mieszkania. Wielu nadal zywito nadzieje, ze po powrocie zastanie przy-
najmniej cztery Sciany, ktére dadza im schronienie. Ci ostatni nie wiedzieli jednak
o trwajacym trzy i p6t miesigca okresie pladrowania i planowego niszczenia miasta
przez specjalne jednostki mineréw i podpalaczy. W ten sposéb mieszkaricy stolicy
stracili majatek catego zycia, a takze dobra gromadzone od pokolen. W sensie ma-
terialnym warszawianie czesto wiec nie mieli do czego wracac.

Drugi element to ,rodzina” — nasi bliscy. Nie przezyto wojny wg niektérych sza-
cunkdéw 729 tys. mieszkaricdw Warszawy. Z liczby tej ok. 150 - 200 tys. to osoby cy-
wilne zamordowane w trwajacych od poczatku sierpnia 1944 r. aktach ludobdjstwa,
pogrzebane pod gruzami budynkoéw, zabite w toku walk powstariczych. Mozemy
tu dodac straty 16 tys. zabitych i zaginionych powstaricéw. Kolejne tysigce ofiar
to rezultat wygnania — $mierci w obozach koncentracyjnych, z gtodu i wyczerpania
w obozach pracy, od bomb podczas nalotéw. Wielu mieszkancéw Warszawy nie
wiedziato nic o losie swoich najblizszych. | ta nadzieja na odnalezienie ich wsrdd
zywych pchata ich do powrotu do miasta. Niestety, wielu nie miato juz do kogo wra-
ca¢, dla nich byt to juz powrdét tylko na cmentarzysko.

Ostatni sktadnik — ,normalne zycie”. W warunkach 1945 r. ,normalne zycie” za-
czynata ksztattowac instalujaca sie w Polsce wtadza komunistyczna. Totalitaryzm
nazistowski byt zastepowany przez jego sowiecka wersje. Na poczatku 1945 roku
liczba aresztowanych przez NKWD Polakéw wynosita juz 13 tys. oséb, w tym ponad



Difficult Home-coming

Praga district was the first part of Warsaw to face the end of German occupation.
Already during the Uprising, on September 14, it was taken over by Russian and Polish
troops. Even though the Nazi occupation was over the fights were still going on in
the neighbourhood. Red Army’s winter offensive was welcomed by many citizens of
Warsaw, dispersed across the General Government. In January 1945, Auschwitz con-
centration camp was liberated and all the prisoners, among them those coming from
Warsaw, regained their freedom. After a few more months, the war was over. Prison-
ers of war as well as the prisoners of labour camps and concentration camps could
finally return back home to their families and to normal life. What did these three
terms: “home”, “family” and “normal life” mean for those Varsovians?

“Home" — In 1945, 84% buildings in the left-bank part of Warsaw and 16% in the
Praga district were ruined. The Old City was almost completely destroyed. Even
though many people lost their houses already during the Uprising, some were still
hoping that at least their residencies were spared. The former prisoners of camps had
limited access to information and often were not aware of the 3 month long period
of plunder and planned destruction of the city, carried out by special units. As a con-
sequence, the people of Warsaw lost their whole property and goods collected for
generations. Most people had nothing material they could recover or to return for.

“Family” — The dearest ones. According to historical studies, 729,000 inhabitants
of Warsaw lost their life in the war, of them 150,000 — 200,000 were civilians killed dur-
ing the Warsaw Uprising — either in mass murders, bombings or during warfare. To
these numbers, around 16,000 of killed or missing insurgents should be added, along
with victims of deportations who died during transports and as a result of exhausting
work, hunger or air raids. Many Varsovians did not know anything about the fates of
their relatives. It was the hope for finding them alive that brought them back to a to-
tally ruined city. Unfortunately, Warsaw resembled a huge cemetery and the chances
for finding a relative or a friend alive were very low.

The last term — “normal life”. In 1945 new communist government structures were
gradually installed. They introduced its very own interpretation of the phrase “nor-
mal life”. Nazi totalitarian regime was replaced by its Soviet version. Already in the
beginning of 1945, the NKVD arrested 13,000 Poles, among them 9,000 soldiers and
officers of the Home Army. Deportations to the USSR became common. Inhabitants
of Warsaw quickly came to understand the agenda of the new authorities. They re-

Pracownia drukarska Gtosu Ojczyzny, Braunschweig, 1945, autor nieznany

Printing lab of Gtos Ojczyzny, Braunschweig, 1945 (Photo: author unknown)

Pozegnalne zdjecie
zespotu redakcyjnego
Dziennika Polskiego
przed powrotem do
Polski, Braunschweig,
1946, autor nieznany

The last picture of
Dziennik Polski editiorial
board, Braunschweig,
1946 (Photo: author
unknown)
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Ruiny kosciota sw. Aleksandra na pl. Trzech Krzyzy. Widok w kierunku Nowego
Swiatu, pazdziernik 1944, fot. Wiestaw Chrzanowski

The ruins of St. Alexander’s Chruch, Trzy Krzyze Square, the view in direction of
Nowy Swiat Street, october 1944 (Photo: Wiestaw Chrzanowski)

9 tys. zotnierzy i oficeréow AK. Rozpoczely sie deportacje w gigb ZSRR. Wielu war-
szawian nie miato watpliwosci, co do prawdziwego oblicza nowej wiadzy. Pamietali
bezczynnos¢ Armii Czerwonej po drugiej stronie Wisty, a niektdrzy byli swiadkami
lub na wiasnej skdrze doswiadczyli gwattow i rabunkdw, jakich, w chwilach upadku
dyscypliny, dopuszczaty sie wkraczajace na teren Niemiec wojska radzieckie.

Warszawianie, ktérzy znalezli sie w strefie dziatania wojsk anglo-amery-
kanskich, mieli wiekszg swobode w wyborze kraju zamieszkania i mogli unik-
na¢ powrotu do opanowanego przez komunistow kraju. Trafiali do obozéw
dla ,dipiséw”, gdzie byli otaczani opieka i mogli zastanowi¢ sie nad swym dal-
szym losem. Zasilali oddziaty Polskich Sit Zbrojnych stacjonujace w Niemczech
i na Wyspach Brytyjskich, Korpus Polski gen. Andersa we Witoszech. Tworzyli
tzw. ,kompanie wartownicze” u boku okupujacych Niemcy Amerykanéw. Wielu
z nich nie powrdcito. Wybrato emigracje w krajach Zachodniej Europy, wyjechato
do Stanéw Zjednoczonych, Kanady, Australii, krajow Ameryki Potudniowej.

Wszyscy Ci, ktérzy powrdcili, rozpoczeli poszukiwanie najblizszych, z ktérymi
zostali rozdzieleni, oraz odbudowe stolicy.

Rok 1944 przyniést zagtade milionowego miasta. Smier¢ 150 — 200 tys. cywili
i 16 tys. powstancow oraz przymusowe wypedzenie kilkuset tysiecy warszawian.
Uzywane zazwyczaj okreslenia: ,przymusowe wysiedlenie”, ,deportacja”, ,wype-
dzenie” nie oddajg grozy sytuacji — brutalnosci akgji, masowych morddéw, gwattéw
i rabunkéw dokonywanych na bezbronnej ludnosci cywilnej, wywoézki do obozéw
koncentracyjnych i obozéw pracy, gdzie czekata niewolnicza praca lub $mier¢. Ak-
¢ji tej towarzyszyto burzenie domostw i palenie resztek ocalatego mienia. Byto to
wysiedlenie o charakterze ,totalnym” - nie zaktadato mozliwosci powrotu, ani nie
stwarzato warunkéw na stworzenie nowego zycia.

W 1945 r. Warszawa nie stanowita miasta w sensie materialnym, lecz stanowita
je jeszcze w sensie ludzkim, cho¢ straty ludzkie byty ogromne. Ofiara stolicy i jej
mieszkancéw stata sie jednym z historycznych mitéw bohaterskich, tworzacych
tozsamos¢ Polakéw, jako narodu. Bohaterowie i ofiary Powstania to nie tylko zotnie-
rze z biato-czerwonymi opaskami na rekawach i hetmach, to takze tysigce warszaw-
skich cywili - ofiar egzekucji, wiezniéw Pruszkowa, ,Zieleniaka”, obozéw koncentra-
cyjnych, obozéw pracy.

Ta wystawa sktadamy im hotd.



membered that the Red Army did not support the insurgents during the Uprising
and simply waited for the two forces: the Polish and the German, to bleed. Some of
them witnessed robberies and rapes carried out by the Red Army.

The Varsovians who in 1945 were staying on a territory controlled by Anglo-
American forces could choose their new place of residence and did not have to re-
turn to Poland, ruled by the communists. They were placed in special camps for ex-
iles where they were granted basic care and support. Often, they joined units of the
Polish Armed Forces in Germany or in the UK or Polish | Corps of General Anders in
Italy. Polish soldiers created the so-called “guard companies” by the American army,
occupying Germany. Many of these people never returned to their motherland. They
chose to emigrate to Western Europe, the USA, Canada, Australia or South America.

All those who decided to come back home, immediately started searching for
their dearest and initiated reconstruction and erection works in the capital.

The year 1944 meant a total destruction of the city. As a result of the Uprising, be-
tween 150,000 and 200,000 civilians and 16,000 insurgents lost their lives and several
hundred thousands were forced to hard labour. The commonly used phrases, “forced
displacement”, “deportation”, “expulsion” do not reflect the terror of brutality, mass
murders, rapes, robberies of defenceless civilians, transports to concentration or la-
bour camps. Systematic destruction of houses and farms, along with burning down
all properties were also a part of this scrupulously planned action. It aimed for a “to-
tal” destruction, for a deportation with no possibility of return.

In 1945, Warsaw did not exist in a material understanding of this word. It was the
people who kept the capital city alive. The sacrifice of the city and its inhabitants
evolved into one of the heroic myths which influence Polish national identity. These
were not only the soldiers with white-red armbands who can be called heroes, but
also hundreds of thousands of civilians - victims of executions, prisoners of Prusz-
kéw, “Zieleniak”, of labour and concentration camps.

Through this exhibition, we would hereby like to pay them homage.

Pocigg z repatriantami przed powrotem do Polski, Braunschweig, 1945, fot. autor nieznany

A Train with Polish repatriates returning home, Braunschweig, 1945
(Photo: author unknown)
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Ruiny Poczty Gtownej na pl. Napoleona, styczen 1945, fot. Eugeniusz Haneman

The ruins of the Central Post Office, the Napoleon's Square, January 1945 (Photo: Eugeniusz
Haneman)




Osoby, ktorym chcieliby$my szczegédlnie podziekowac / Special thanks to:

Joanna Fabisiak — Poset na Sejm RP (Member of Parliament of the Republic of Poland)
Wanda Goérska - Biuro Kultury m.st. Warszawy (Culture Department of the Warsaw City Office)
Aleksandra Duralska - Muzeum Powstania Warszawskiego (The Warsaw Rising Museum)
Joanna Jastrzebska - Muzeum Powstania Warszawskiego (The Warsaw Rising Museum)
Joanna Lang - Muzeum Powstania Warszawskiego (The Warsaw Rising Museum)
Agnieszka Szulejewska - Instytut Stefana Starzynskiego (Stefan Starzynski Institute)
Krzysztof Mikotajewski - Instytut Stefana Starzynskiego (Stefan Starzynski Institute)
Zbigniew Osinski - Muzeum Powstania Warszawskiego (The Warsaw Rising Museum)
Wojciech Ptosa - Paristwowe Muzeum Auschwitz-Birkenau (Memorial and Museum Auschwitz-Birkenau)

Zdjecia i dokumenty pochodzg ze zbioréw / Pictures and documents from the archives of:

52 Archiwum Panstwowego m.st. Warszawy — The State Archive of the Capital City of Warsaw
Fundacji,Polsko-Niemieckie Pojednanie” - The Foundation for Polish-German Reconciliation
Muzeum Historii Polskiego Ruchu Ludowego - Museum of the History of the Polish People’s Movement
Zaktadu Historii Ruchu Ludowego - Institute for the History of the People’s Movement
Muzeum Powstania Warszawskiego - The Warsaw Rising Museum
Panstwowego Muzeum Auschwitz-Birkenau - Memorial and Museum Auschwitz-Birkenau
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DIRECTION AND PLACES OF THE DEPORTATION OF PEOPLE _ e
AFTER THE SUPPRESSION OF THE WARSAW UPRISING (1944)
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